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selekcji m a teria łów  dokum entacyjnych i m etod oraz form  ioh opracow ania, k lasy ­
fikacji etc. D yskusja publiczna, jak  i w ym iana poglądów ipoza salą 'zebrań w ykazały, 
że spotkanie było bardzo p rzydatne i pow inno zainicjować cykl tego rodzaju  sem ina­
riów , na  których, w  in tensyw niejszej nieco form ie, zajęto by się innym i problem am i. 
N astępne sem inarium , jalk przew idują p lany  ZM i OZ, m a być poświęclone zagad­
nieniom  organ izac ji p rac  przy przygotow yw aniu założeń projektow ych i tryb ie  o p ra ­
cow yw ania dokum entacji planistycznej.

1. k.

Г RACE KONSERWATORSKIE -  MIASTO ŁÓDŹ

Urbanistyka W zm agający się  osta tn io  w zrost zain teresow ania a rch itek tu rą  drugiej poł. X IX  w.
i przełom u X IX /X X  w., zwłaszcza budow nictw em  przem ysłowym  i m ieszkaniow ym , 
spraw ił, że Łódź, na  k tó re j obszarze rejestrow ano dotychczas zaledwie k ilka ob iek ­
tów  zabytkow ych (zespół barokow y w  Łagiew nikach i n ieliczne przykłady  z okresu 
późnego klasycyzm u), w  w yniku dokonanej w  1962 r. w eryfikacji zabytków  liczy 
obecnie ok. 150 zabytków  nieruchom ych.

G w ałtow ny rozwój przem ysłu w  X IX  w. w yniósł s ta rą , lecz słabo dotychczas 
prosperu jącą osadę do rzędu  w ielkich m iast przem ysłow ych. Obok skrom nej, k lasycy- 
zująoej a rc h itek tu ry  z pierw szej poł. X IX  w. i  typowego budow nictw a osiedli tkac­
kich w yrosły  w ielk ie zespoły przem ysłow e, połączone z pałacam i fab rykanck im i 
i k o n tra s tu jąc e  z n im i założenia kolonii domów robotniczych, a także okazałe k a ­
m ienice czynszowe. Na skutek  w łączenia rozległych przedm ieść liczbę zabytków  
n ieruchom ych powiększyły re lik ty  X V III-w iecznego budow nictwa drew nianego, jak  
rów nież w spom niany sak ra lny  zespół barokow y.

Żywiołowy rozwój m iasta  w  d rug iej poł. X IX  w. s ta ł się zarazem  przyczyną 
w ielu anom alii urbanistycznych, k tórych sk u tk i d a ją  się odczuwać po dzień dzi­
siejszy. G łów ną arte rią  kom unikacyjną Łodzi pozostaje ulica P iotrkow ska, przy 
k tórej mieści się najw iększa liczba obiektów  zabytkowych. Bieżące po trzeby kom u­
nikacji, p rzem ysłu  i handlu  w ym agają licznych uspraw nień, przebudów  i renow a­
cji, często kosztem  obiektów  zabytkow ych — poszerzanie istniejących i  przebicia 
nowych ulic, tw orzenie podcieni na  narożach w  celu uspraw nienia ruchu  pieszego, 
m odernizacja fab ryk  i sklepów  itd. P lan y  rozw ojow e m iasta  i żyw otne potrzeby 
przem ysłu 'pozostają n iekiedy w zdecydowanej sprzeczności ze zm ierzającą do 
ochrony zabytków  działalnością konserw atora, co — jak  w iadom o — stanow i za­
gadnienie ogólniejsze, charak terystyczne nie tylko dla Łodzi. Jeśli więc w  odn ie­
sieniu do budow nictw a m ieszkaniow ego istn ieją  rea ln e  możliwości zachow ania 
stan/u pierw otnego, to w  zakresie u rban istyk i i .architektury  przem ysłow ej są  one, 
co należy w yraźnie stw ierdzić, bardzo ograniczone. W n iek tórych  w ypadkach  po­
zostaje akcja o charak terze ratow niczym , tzn. w ykonanie pełnej inw entaryzacji 
konserw atorsk iej zagrożonego obiektu  dla celów dokum entacji archiw alnej.

Innym , niem niej trudnym , zagadnieniem  jest ochrona obiektów  z nowszego 
okresu  p lu ralizm u  stylowego. W następstw ie, w yw ołanego sp rzy ja jącą  kon iu n k tu rą  
gospodarczą, nasilenia ruchu  budow lanego w  w ym ienionym  okresie i nieznacznego 
stopnia zniszczeń w ojennych, Łódź ob fitu je  w  obiekty arch itek tu ry  ek lektycznej, 
secesyjnej i m odernistycznej. Potrzeba ich ochrony nakłada w ażne i odrębne obo­
wiązki, w aru n k u jąc  w  głównej m ierze miejsciową specyfikę problem atyki k o n se r­
w atorsk ie j. Szczególną trudność stanow ią, w ystępujące naw et u osób o odpow ied­
n im  przygotow aniu zawodowym, a 'powszechne w śród w ładz i użytkowników, opo­
ry  w  stosunku  do uznania w artości zabytkow ej obiektów  w zględnie n iedaw nych, 
w pływ ając n a  podejm ow anie n ie zawsze dla nich korzystnych decyzji. Należy 
do nich przede w szystkim  dokonyw anie dla zm niejszenia pracochłonności przy re ­
m ontach elew acji ciągów ulicznych (ul. ul. P iotrkow ska, N arutow icza) uproszczeń 
detalu  i w ystro ju , stanow iącego o głównej, a n ierzadko jedynej w artości b u d y n ­
ków, zwłaszcza kam ienic czynszowych.

Mimo w ym ienionych trudności i konfliktow ych sy tuacji, należy stw ierdzić, że 
dzięki pełnej zrozum ienia przychylności w ładz m iejskich istn ieją  rea ln e  możliwości 
zachow ania przynajm niej najbardziej charakterystycznych przykładów  a rch itek ­
tu ry , ilu stru jących  główne fazy rozw oju m iasta . O graniczona do najw ażniejszych
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obiektów  kronika p rac  konserw atorsk ich  m a n a  celu zaznajom ienie z w ynikam i 
zabiegów, dokonyw anych n a  m ia rę  m iejscow ych możliwości, o raz zwrócenie uwagi 
na  potrzebę podjęcia szerszej dyskusji nad zagadnieniem  ochrony zabytków  u rb a ­
n istyk i i a rch itek tu ry  czasów najnow szych.

D. ra tu sz  (od 1826 r.), pl. W olności 1. W la tach  1930—39 Muzeuim M iejskie im. Zabytki nieruchome
Bartoszewiczów, od 1945 r. A rchiw um  P aństw ow e m. Łodzi i w ojew ództw a łódz- Budownictwo murowane
kiego. M urowany, klasycystyczny, w nętrza  em pirowe. W (latach 1958—5'9 przepro ­
wadzono rem ont generalny e lew acji ibudynku. W 1965 r. przeprow adzono rem ont 
kapitalny  w nętrz  z opracow aniem  kolo rystyk i, naw iązującej do  em pire (z k redy­
tów  użytkownika). A utor p ro jek tu : iinż. arch . Krzysztof M ielezarski, w ykonaw ca:
Rzem. Spółdzielnia Z aopatrzenia i Z bytu  w  Łodzi (il. 1).

1. Łódź. D. ratusz, pl. 
Wolności 1. S tan po 
konserw acji (fot. M.
Pracuta)

2. Łódź-Łagiew niki. Ko­
ściół par. św. A ntonie­
go, uL Okólna. Widok 
w nętrza, stan  po kon ­
serw acji (fot. Zbigniew 
Ciekliński)



3

4. Łódź. D. pałac Poznańskich, ul. Ogrodowa 15. S tan z 1964 r. 
w  trakcie rem ontu  dachu (fot. Tadeusz Byczko).

3. Łódź. M auzoleum Scheiblerów , ul. C m entarna (cm entarz 
ewangelicki). S tan  po zabezpieczeniu (fot. Zbigniew  Ciekliński)

5. Łódź. D. pałac 
Scheiblerów , pl. Zwy­
cięstwa 1. E lew acja po­
łudniow a — stan  przed 
konserw acją (fot. T a­
deusz Byczko)

Kościół par. św. A ntoniego, ul. Okólna (Łagiewniki). Halowy, na p lanie krzyża 
łacińskiego, m urow any; z X V II/X V III w., w  użytkow aniu zakonu oo. franciszka­
nów. Do 1959 r. w nętrze  pozostaw ało w stanie zaniedbania i częściowego zniszcze­
nia . W 1959 r. przystąpiono do rem ontu  z k redy tów  użytkow nika. W ykonano tynk i 
w ew nętrzne, zrekonstruow ano freski, odrem ontow ano w szystkie o łtarze w  liczbie 
9 o raz organy z X V III w. (il. 2). P ro jek t opracow ał inż. K azim ierz Pliszka. 
Roboty w ykonano sposobem gospodarczym  pod nadzorem  konserw atora zabytków.

Mauzoleum K arola i A nny Scheiblerów, ul. C m entarna, cm entarz ewangelicki. 
Neogotyckie, w ykonane z cegły i piaskow ca <F. L ilpop i J. Dziekoński, 1888 r.). 
Z najdu je  się w  stanie daleko posuniętego zniszczenia. W 1960 r. z 'kredytów  budżetu 
centralnego w ykonano prowizoryczne zabezpieczenia dachu i oszklenie okien z za­
łożeniem  sia tk i (iL 3).

D. pałac Poznańskich, ul. Ogrodowa 15. Od 1945 r. siedziba P rezydium  W oje­
w ódzkiej R ady N arodow ej; m urow any z przełom u Х1ХУХХ w., neobarokowy, 
w nętrza  eklektyczne, przebudow ane do po trzeb biurow ych; nieliczne pozostałości
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6. Łódź. D. dw orek Geyera, ul. 
P io trkow ska 286. S tan  z 1952 r. w 
trakcie prac konserw atorskich  (fot. 
Zbigniew  Ciekliński)

7. Łódź. D. dw orek G eyera, ul. 
P io trkow ska 286. S tan  z 1953 r. po 
konserw acji (fot. Zbigniew  Ciek­
liński)

8. Łódź. B ram a prow adząca do d. fab ryk i Poznańskich, ul. Ogro­
dowa 15. S tan z 1957 r. przed konserw acją (fot. M. P racu ta)

9. Łódź. Kościół par. św. Józefa, ul. Ogrodowa 13. S tan  po kon­
serw acji (fot. Zbigniew  Ciekliński)
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rzeźb stiukow ych i m alow ideł ściennych oraz boazerii. Bogato zdobiona elew acja 
frontow a i w ystró j rzeźbiarski 'dachu znajdow ały się w  stanie daleko posuniętego 
zniszczenia. P race rem ontow e ipodjęto (z kredytów  użytkow nika) w  lipeu 1962 r., 
przew idyw any term in  zakończenia prac — grudzień 1966 r. D okum entację opraco­
wało M PRB-Łódź, w ykonaw stw o: Rzem ieślnicza Spółdzielnia B udow lana. D otych­
czas w ykonano: elew acje zew nętrzne, nowe pokrycie dachów  blachą cynkow ą, kon­
serw ację w ystro ju  rzeźbiarskiego attyk i (renowacja, uzupełnienie ubytków ) (il. 4).

D. pałac  Poznańskich, ul. W ięckowskiego 36. Od 1945 r. M uzeum  Sztuki. M u­
row any, z pocz. X X  w., neorenesansow y, w nętrza przebudow ane do po trzeb  m u­
zealnych. E lew acja fron tow a bogato dekorowania, w  zw ieńczeniu a tty k a  z rzeźbą 
figuralną. Do kw ietn ia 1965 r. pozostaw ał w  stan ie zaniedbania. 'P race rem ontow e 
(z k redytów  W ydziału K ultu ry  FRN im. Łodzi) podjęto w  Ikwietniu 1965 r., p rze ­
w idyw any te rm in  zakończenia prac — 31 grudzień 1965 r. D okum entację opraco­
w ało M iejskie Biuro P ro jek tów  - Łódź, prace prow adzi MPRB-3. Dotychczas w y­
konano: elew acje, przebudow ę stropów  w  budynku „A“, zabezpieczenie stropów  
w  budynkach  „B“ i „C“, przebudowę m agazynów, instalację  co.

D. pałac Scheiblerów , pL Zwycięstwa 1. Od 1945 r. P aństw ow a Szkoła Muzyczna. 
M urowany, z końca X IX  w., neorenesansow y, w nętrza  w  dużym  stopniu  i dość 
dobrze zachowane, eklektyczne (boazerie, m arm urow e kom inki, plafony, obrazy, 
piece etc.) Do 1964 r. elew acja była w stan ie  daleko posuniętego zaniedbania , s tro ­
py  zagrożone, żakardow e obicia ścian zniszczone. P race  rem ontow e (z k redytów  
Wydz. K u ltu ry  PRN im. Łodzi) podjęto w  czerw cu 1964 r. P ro je k t i w ykonaw stw o: 
Rzem ieślnicza Spółdzielnia Budowlana. W ykonano całkow ity  rem on t elew acji. W y­
konano także rekonstrukcję  tkan in  obiciow ych (żakardowych) do trzech  sal: zło­
tej, czerw onej i b łękitnej ; p ro jek tan t i w ykonaw ca a rty s ta  p la sty k  — S tan isław  
K owalski, Łódź (il. 5).

D. dw orek L. Geyera, n. dom  m ieszkalny, ul. P io trkow ska 236. M urow any, 
dach o pokryciu ceram icznym , Zbudowany w  ροαζ. X IX  w., w łasność p ryw atna . 
Do 1952 r . znajdow ał się w  stan ie  daleko posuniętego zniszczenia, n as tęp n ie  p rzy ­
stąpiono do prac rem ontowych z kredytów  użytkow nika. U sunięto w tó rne ściany 
działowe, przyw racając stan  pierw otny; w ym ieniono w  100% w ięźbę dachow ą i ce­
ram iczne 'pokrycie dachu, w ykonano tynk i zew nętrzne i  w ew nętrzne (il. il. 6, 7). 
P ro jek t odbudow y opracow ał inż. Bald, prace rem ontow e zostały w ykonane przez 
MZBM Łódź-Śródm ieście.

D aw ny zajazd n. kam ienica m ieszkalna ul. P róchn ika 2. Klasycystyczma, m u ­
row ana, dach ceramiczny. X IX  w. Do 1961 r. pozostaw ała w  s ta n ie  daleko posu­
niętego zniszczenia, następnie przystąpiono do rem on tu  kapitalnego z k redy tów  
Gospodarki K om unalnej. W ykonano całkow ity rem ont w nętrza, rek o n stru u jąc  stan  
p ierw otny i usuw ając w tórne ścianki działowe. W ykonano w  80% w ym ianę w ięźby 
dachowej o raz całkow ity rem ont elew acji budynku, dano nowe pokrycie cera­
m iczne dachu. P ro jek t w ykonał inż. Bald, M BP-Łódź. P race rem ontow o budow lane, 
prow adziło MPRB, Łódź-Śródm ieście.

Domy m ieszkalne, P lac Wolności n r  2, 3, 4, 5, 6, 7. M urow ane, z pocz. X IX  w. 
Do 1961 r. elew acje pozostawały w  s tan ie  daleko posuniętego zniszczenia. W 1961 r.

10. Łódź. D. dw ór G órskich, n. Z im m erm ana, ul. 
Rzgowska 247. W idok ogólny — stan  przed konser­
w acją (fot. T adeusz Byczko)

11. Łódź. D. dw ór G órskich, n. Z im m erm ana, ul. 
Rzgowska 247. Widok częściowy — sta n  z 1965 r. 
w  trakc ie  konserw acji (fot. T adeusz Byczko)
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w ykonano rem ont k ap ita ln y  elew acji z k redytów  G ospodarki K om unalnej. P ro ­
je k t w ykonał inż. Bald, M BP-Łódź. P race rem ontow e w ykonało MPRB, Ł ódź-Śród­
mieście.

B ram a prow adząca do fab ryk i d. Poznańskich, od 1946 r. zakładów  im. M ar­
chlewskiego. M urow ana z cegły, pochodząca z przełom u Χ ΙΧ /Χ Χ  w. Do 1960 r. 
zna jdow ała się w s tan ie  daleko posuniętego zniszczenia (liczne ubytki cegły, detali 
arch itek tonicznych  itp . (il. 8). W 1960 r. p rzystąpiono do p rac rem ontow ych z k re ­
dytów  użytkow nika, podczas których przyw rócono pierw otny s tan  'bramy. P ro jek t 
odbudow y opracow ał inż. Bald, p race  rem ontow e w ykonało  MZBM Łódź-Bałuty.

Kościół par. św. Józefa, ul. Ogrodowa 13. Halowy, m odrzewiowy, szalowany de- Budownictwo drewniane
skam i, z  wolnio sto jącą  dzwonnicą. Zbudow any w  poł. X V III w. na S tarym  Mieście, 
w  pac z. XX w. przeniesiony na obecne m iejsce. Do 1958 r. znajdow ał się w stanie 
daleko posuniętego zniszczenia. W 1958 r . w ykonano rem on t kap ita lny  z kredytów  
użytkow nika. W ym ieniono w  50°/o więźbę dachow ą i lica ścian  oraz w  całości po ­
kryc ie  ceram iczne dachu (il. 9). P ro jek t opracow ał inż. Bald (M.B.Proj.-Łódź), w y­
konaw ca: Sp. Budowlana.

D w ór G órskich, n. Z im m erm ana, u l. Rzgow ska 247. D rew niany, modrzewiowy, 
śc iany  działowe z drew na i cegły suszonej, z II poł. X V III w. Do 1939 r. za­
m ieszkały przez rodzinę fab ry k an ta  Z im m erm ana, n astępn ie  opuszczony, p rzejęty  
na w łasność państw a i zam ieszkały przez lokatorów . Do 1961 r. znajdow ał się 
w  stan ie daleko posuniętego zniszczenia (il. 10). W 1961 r . w ykonano z kredytów  
budżetu  terenow ego prow izoryczne zabezpieczenie dachu. P ra ce  zabezpieczające 
w ykonało MZBM, Łódź-G órna. W 1963 r. przystąpiono do odbudow y obiek­
tu , w  k tó rym  po zakończeniu prac p lanu je  się um ieszczenie Rejonowej B i­
b lio tek i Publicznej. W ym ieniono w  60°/o w ięźbę dachową i ściany zew nętrzne 
(konstrukcja zrębowa), usunięto papow e pokrycie dachu, zam ieniając je na is tn ie ­
jący  p ierw otn ie  gont, w ykonano nowe tynk i w ew nętrzne i zew nętrzne, usunięto 
w szystk ie w tó rn e  ścianki działowe, p rzyw raca jąc  p ierw otny  podział w nętrza (il. 11).
P ro je k t odbudow y opracow ali: inż. H enryk  Jaw orow ski i Zdzisław  G ra jte r (PKZ,
Oddz. Łódź). Roboty budow lane w ykonane zostały przez PKZ, Oddz. W arszawa.

Tadeusz B ycźko

WSPOMNIENIA POŚMIERTNE

D nia 11 czerw ca br. zm arł nagle profesor P a u l Corem ans, założyciel i dyrek tor PAUL CO REM ANS
K rólew skiego In sty tu tu  D ziedzictwa A rtystycznego w  B rukseli. P rof. Corem ans, (  IQÙR— Ί964)
jalko czynny działacz na terenie m iędzynarodow ej organizacji m uzeów, żywo in te­
resow ał się m uzealnictw em  i ochroną zabytków  w Polsce i  b y ł w  bliskim  kontakcie 
z Z arządem  M uzeów i Ochrony Zabytków , P olskim  K om itetem  ICOM -u i osobisto­
ściam i, rep rezen tu jącym i te instytucje. Z okazji w ielu  zjazdów i konferencji, w  k tó ­
rych b ra ł udział, jako ekspert i  organizator, m ieliśm y okazję poznać Go, jako  czło­
w ieka odznaczającego się rozległą w iedzą i trafnością ocen. W ielką osobistą k u l­
tu rą , rzeczowością i obiektyw izm em  o raz postaw ą, podyktow aną zdecydow anym  
przekonaniem  o konieczności w spółpracy m iędzynarodow ej, zdobył sobie au to ­
ry te t  w e  w szystkich krajiach i szczerą przy jaźń  u w szystk ich  m uzeologów, k o n ­
se rw ato rów  i res tau ra to ró w  zabytków . Również w  Polsce cieszył się szacunkiem  
i g łębokim  uznaniem , tym  bardziej, że w ielokro tn ie  w spółdziałał z nam i w  kw estiach 
szczególnie dla nas żyw otnych — organizacyjnych, w ystaw ienniczych i w ydaw ni­
czych. W e wdzięcznej pam ięci zachow am y też  Jego bezpośrednią pomoc, w  form ie 
stażu , p rak ty k i i  konsu ltacji, udzielanej w  sw oim  insty tucie m łodym  naszym  adep ­
tom  m uzeologii i konserw atorstw a i w y raża jącej się szczególnie dobitnie w tedy, 
gdy n a  nasze zaproszenie w  1960 roku służył nam  sw oim i obserw acjam i i cennym i 
in form acjam i w  bardzo trudnej i odpow iedzialnej kw estii zabezpieczenia arcydzieł 
naszej sz tuk i — tdrzwi brązow ych w  G nieźnie i  po rta lu  ołbińskiego w e W rocławiu.

Z głębokim  żalem  żegnam y zasłużonego rzecznika w spółpracy m iędzynaro­
dowej n a  po lu  ochrony zabytków , k tó ry  dzięki sw ej osobistej p racy  naukow ej
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